Wyjazd 
delegacji ZSRR 


na sesję 
Światowej Rady Pokoju 


MOSKWA. — Agencja TASS do- 
nosi, że ńnia 4 maja wyjechała do 
Sztokhołmu delegacja radziecka na 
sesję biura Światowej Rady Poko- 
ju. W skład delegacji wchodzą: A. 
Korniejczuk, M. Tichonow i 1. Eren- 
burg. 


ANI DNIA BEZ ZWYCIĘSTWA 


. 

— Jak to, twoje maszynfoSidja? 

= | twoje także? 

O, prządki oddziału „BOZPB im. Ku 
nicklego: Kruczyńska i Czarnecka: Czyż 
byście nie pomyślały, że-%obota, dnia 
2 maja — to nie tylkayłoneczny, pach 
nący wiosną dzień, ala także pierwszy 
k w QQ okres. naszej 


li zy 
nawet. jeden (GORĄCE 
cie sobie i exPtabrYce krzywdę nara- 


Pray wyrządza. 


żając ją AZ WEWYRONANNE planu? Czy 
wiecie, 4 Winy takip jak wy wasza 
przędzalnia osiągnółądw dniu 2 maja 
tylko 97 proc. pIANUY 

I wy, pomagaezyi:  Kusiak=t Czech, 
które równieżćwcghiu 2 maja zapomnia 
łyście -œ swyłchopbowiązkach, weżcie so 
bie bardziejcdł serca sprawy produk- 
cji. Czy<Ghegiie być. bumelantami. oto 
czony BOGATA BBłępieniem załogi? 

Biefzeie przykład ze swych towarzy 
szek pracy, które nie tylko wykonują, 
ale | przekraczają piany jak prządła: 
Helena Wojciechowska, Janina Gontkow 
ska czy Anna Giza. Wyrabiają plany 
w ponad 115 procentach i zarabiają po 
nad 1500 zł miesiecznie. 

Alba jak prządka Stawicka, która 
na maszynie wątkowe| nr 24 obsługuje 
1000 wrzecion | zarabia 1.800 zł. 

Pamiętacie hasło na” maj? Ani 
bez zwycięstwa! Niechaj w walce o 
zwycięstwo nie zabraknie | was! 


dnia 
to 
(w 
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Uchwała Prezydium Rzadu 


Nowe, wieksze zadania 


stoją obecnie 


przed budowniczymi Nowej Huty 
i przed wszystkimi, od których zależy 
terminowe: uruchomienie . . 
czołowego obiektu Sześciolatki 


WARSZAWA.— PREZYDIUM RZĄDU PODJĘŁO DNIA 4 MAJA BR. 
DONIOSŁĄ UCHWAŁĘ W SPRAWIE ZAPEWNIENIA TĘRMINOWEGO 
I KOMPLEKSOWEGO URUCHOMIENIA PIERWSZEGO ETAPU BU- 
DOWY KOMBINĄTU NOWA HUTA. 


Ustawa o planie 6-letnim przewi- 
duje wybudowanie i uruchomienie 
do r. 4955 pierwszego etapu czolo- 
wego obiektu planu, jakim jest kom 
binat metalurgiczny Nowa Huta. 

Obecnie kończy się wstępne stadium 
budowy Nowej Huty i zaczyna się o- 
kres, w którym decydującym zada- 
niem staje się sukcesywne urucha- 
mianie podstawowych wydziałów 
produkcyjnych w terminach prze- 


widzianych planem 6-letnim. 
Stoimy bowiem przed okresem 


pr cz=w ay AE 


Rokowania rozejmowe w Panmundźonie 


Unikać rzeczowej dyskusji 


— oto cel jaki 


* szef strony amerykańskiej gen. Harrison 


PEKIN. Specjalny” korespon- 
dent Agencji Sinhua donosi: 

— Dnia 4 maja odbylo się kolejne po- 
siedzenie delegacji prowadzących roko- 
wania w. sprawie zawarcia rozejmu w 
Korei Szef delegacji koreańsko-chiń- 
skiej, generał Nam Ir, starał się skiero- 
wać rokowania na rzeczowe tory. Zi 
znaczył on, że należy przede wszystkim 


Bestialstbwa 


Amerykanów 


popełnione 
na chorych jeńcach 


PEKIN. — Korespondent Agencji No- 
wych Chin donosi z Kaesonqu: dnia 3 
bm. wróciła do ojczyzny ostatnia qrupa 
chorych 4 rannych jeńców | ludowych 
składająca, się, z 80, ochotników chiń. 
skich | 105 żołnierzy północno « korman 
skich, Wśród repatrlowanych znajduje 
się 21 kobiet. 

Wielu spośród repatrlowanych ochot 
ników chińskich zostało rannych w 
przeddzień repatriacji, Zostali oni na- 
padnięci przez Amerykanów, którzy za 
stosowali granaty z qazaml trującymi. 
Napadu dokonano 30sjwietnia. 

W dniu tym 75 jeńców chińskich 
zgromadzonych w obozie nr 8 na wys 
pie Czedżudo | gótowych do repatria 
cii wybrało swego przedstawiciela, Któ- 
sry zwróci sie do Amervkanów z prośba 


o zezwolenie na pozesnanie sie z to 

waszyszami. pozostajacymi w obozie. 
Amerykanie w bestialski sposób ska 

townii_teon_neznearni a 


—— 


posławił sobie 


mstktfe, w jek! 'sposów kraj neutralny po 
winien sprawować opiekę nad jeńcami 
wojennymi, którzy mie będą repatrio- 
wani bezpośrednio. po zawarciu rozejmu. 

Od 3 dni Harrison unika dyskusji w 
sprawie konkretnych roblemów. W 
dniu dzisiejszym wymie! on Pakistan, 
jako kraj neutralny, nie biorąc pod 
wagę faktu, że wybór kraju neutralnego 
może nastąpić dopiero po uzgodnieniu 
obowiązków tego kraju. 

Generał Nam Ir wygłosił przemówie- 
również 


zających bezpośredniej 
kraju neutralnego. 

Strona koreańsko-chińska proponuje, 
by jeńcy ci zostali wysłani do nentral- 
nego kraju, w którym byliby wolni od 
wojskowej kontroli strony. która 
wzięła do niewoli. W ten sposób 
będzie mogła wyłonić się sprawa 
musowego zatrzymania ich, Władze 
państwa neutralnego dostarczyłyby nie- 
zbędnej straży zbrojnej dla strzeżenia 
tych jeńców. 

Harrison nie chciał podejmować dy- 
skusji w sprawach poruszonych przez 
generała Nam Ira. Ograniczył się on je- 
dynie do tego, że nalegał. by wybrano 
kraj neutralny, którego  przedstawicjeje 
— jego zdaniem — powinni sprawować 
kontrolę nad jeńcami w Korei Południo 
wej. 

Generał Nam Ir zaproponował odrocze 
nie posiedzenia do dnia 5 maja | wyra- 
all przekonanie, że delegacja amerykań- 
ska zastanowi się poważnie nad propo- 
zycja. koreańsko-chińską. 


ich 
je 


Na zdjęciu: ochotnicy chińscy pod- 
oddziału Czżen Juan-Czana przexa- 
zują ludności koreańskiej : produkty 
zaoszczędzone ze swych racji żyw: 
nościowych, 


[dokładne terminy oddania do eks- 


kompleksowego uruchamiania pierw 
szego etapu budowy kombinatu No- 
wa Huta, obejmującego dwa wy- 
działy materiałów ogniotrwałych, si | 
łownię, połowę koksowni i wydziału 
wielkopiecowego, około połowy pie- 
ców martenowskich oraz walcownię- 
zgniatacz i walcownię blachy. 

Prezydium Rządu stwierdza, że 
w związku z'tym przed budowniczy 
mi Nowej Huty oraz dostawcami 
maszyn. urządzeń i materiałów sto- 
ją obecnie nowe, bez porównania 
większe zadania. 

Dla wykonania tych wielkich za- 
dań. na skalę dotychczas w Polsce 
niespotykaną, konieczny jest ogólno 
narodowy wysiłek. 

Biorąc powyższe pod uwagę, Prezy- 
Gum Rządu — poleca wszystkim mi- 
mistrom, prezesom centralnych urzę- 
dów, dyrektorom centralnych zarządów 

oraz dyrektorom poszczególnych zakła 
dów pracy i blur projektowych, prze- 
wodniczącym prezydiów tad narodo- 
wych 1 klerownikom instytucji oraz 
przedsiębiorstw handlowych — trakto- 
wanie budowy kombinatu Nowa Ruta 
Jako najważniejszej | najbardziej klu- 
czowej pozycji socjalistycznego budo- 
wnictwa. 


Uchwała Prezydium Rządu ustala 


ploatacji podstawowych obiektów 
produkcyjnych kombinatu Nowa 


Huta i podkreśla wagę ścisłego prze 
strzegania tych terminów. 


% 
k 


są 
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Uchwała Prezydium Rządu zobo- 
wiązuje ministerstwa resortowe do 
zapewnienia dostaw konstrukcji, ma 
szyn, urządzeń, materiałów Ognio- 
trwałych dla budownictwa kombi- 
natu. 


Uchwała ustala zasady kontroli 
wykonania zadań powierzonych po- 
szczególnym ministerstwom, organi- 
zacjom i zakładom. 


Uchwała Prezydium Rządu pod- 
kreśla dobitnie podstawowe zna- 
czenie. terminowego uruchomienia 
pierwszego etapu kombinatu Nowa 
Huta. jako kluczowego elementu 
naszego planu 6-letniego. 


Rząd NRD 


ustanawia 
order K. Marksa 


BERLIN. — Agencja ADN donosi, 
że rada ministrów Niemieckiej Re- 
publiki Demokratycznej postanowi- 
łą w związku z 135 rocznicą urodzin 
Karola Marksa, dla uczczenia jego 
pamięci 1 działalności, ustanowić 


order im. Karola Marksa. 


Order ten będzie przyznawany po- 
szczególnym osobom, kolektywom zakła- 
dowym, instytucjom, zakładom | orga- 
nizacjom społecznym Niemieckiej Re- 
publiki Demokratycznej za zasługi na 
palu działalności politycznej, gospodar- 
czej | kulturalnej, przyczyniającej się 
do budowy socjalizmu w NRD, do wal- 

o przywrócenie jedności demokra- 
tycznych, niezawisłych i miłujących po- 
kój Niemiec. 


Odezwa do społeczeństwa 


zachodnio - niemieckiego 


Walka z rekrutacją 


do nowego Wehrmachtu 
to walka o życie młodzieży 


BERLIN. — Agencja ADN donosi 
z Duesseldorfu, że prezydium Nie- 
mieckiego Kongresu Młodzieży w; 


Skandaliczne 
zachowanie się 


urzędników USA 
wobec p. Myrdal 


SZTOKHOLM. Prasa szwedzka z 
oburzeniem komentuje zachowanie się 
amerykańskich władz wobec pani Myr 


dal, która udała się do Nowego Jorku 
w charakterze  delegatki na sesje 
UNESCO. 

Pani Myrdal jest żoną sekretarza qr 
neraineqo europejskie) komisji, qospo 
darczej ONZ. Posiadała ona paszøort 
dyplomatyczny z wiza amerykańską. Pr 
Heja amerykańska zatrzymała  pamą 
Myrdal ı poddała ja przesłuchaniu. 

Jaw donosi dziennik Morgon Tidnin 
Jen“. p. Myrdal zezwolono na udanie 
się do siedziby ONÈ dopiero po podpi 
saniu przez nią. odpowiedniego, zobową 
zania. ograniczającego swobodę jej ru 
<hów. 

Dziennik podkreślą: „Amerykańskie 
władze imlgracylne potraktowały panią 
Myrdal w brutalny. obraźliwy sposób”. 


dało odezwę nawołującą społeczeń- 
stwo zachodnio-niemieckie, by sta- 
nęło w obronie młodzieży przed za- 
mierzoną rekrutacją do agresywnej 
armii zachodnio-niemieckie, 


W odezwie tej pręzydium Nie- 
mieckiego Kongresu Młodzieży ape- 
luje również do młodzieży Niemiec 
zachodnich, aby niezwłocznie podię- 
ła walkę przeciwko przymusowej 
rekrutacji. 

W godzinie grożącego niebezpieczeń- 
stwa — głosi odezwa — Niemiecki Kon- 
gres Młodzieży uważa za swój obowiązek 
zaapelować do Was. byście nie dopuści- 
M, aby układy z Bonn | Paryża zabrajy 
naszej młodzieży to, co najpiękniejsze i 
najsziachetniejsze — życie | przyszłość. 

Oświadczamy jasno } wyraźnie: chte: 
my żyć, uczyć się, studiować | praco- 
wać dla dobra naszego narodu, dla po- 
koju 1 jedności naszej ojczyzny, Chee- 
my uczciwie otrzymywać wynagrodzenie 
za naszą pracę ! rezygnujemy z żołdu, 


Odezwa wzywa młodzież. by wal- 
ła przeciwko przymusowej rektu 
tacji do agresywnej armii zacho- 
dnio - niemieckiej i tworzyła ko- 
mitety. które organizować będą 
wspólną walkę młodzieży zacho- 
dnio-niemieckiej przeciwko. wciąga- 
niu młodzieży do odbudowującego 
się Wehrmachtu. 


DZIEŃ PRASY 

Na zdjęciu: kombajnerzy pra- 
cujący na polach kołchozu „Em- 
bek“ w rejonie Uigurskim (Ka- 
zachstan), otrzymują nowe nu- 
mery gazet i czasopism. 
Fot. 


— CAF] 


Dobra jazda 
zespołowa 
Polaków 
Dziś odpoczynek 
szczegóły na str. 4 


: 
Internowani 

RÓ 
w Korei Półn. 
Francuzi 
powrócili do kraju 

MOSKWA. — Agencja TASS podaja 

Dnia 26 marca br. rząd \rądzięcki 
przekazał rządowi Kors kiej pubil 
ki Ludowo - Demokratycznej prośbę rzą 
du francuskiego w sprawie repatriacji 
obywateli francuskich internowanych w 
Korei Północnej. Rząd Koreańskiej Re- 
publiki Ludowo - Demokratycznej usto 
sunkował się pozytywnie do tel prośby. 

Internowani obywatele francuscy 
przekazami zostali w dniu 18 kwietnia 
w Antunqu (Chińska Republika Ludowa) 
przedstawicielom Związku Radzieckiego 
w celu wysłania ich do ojczyzny. 

Dnia 30 kwietnia 14 obywateli fran- 
cuskich internowanych w Korei Północ- 
nej z b. konsulem qeneralnym Francji w 
Seulu Perruche na czele przybyło do 
Moskwy, a w dniu 3 maja udało się sa 


molotem do Francji. 


Wytwórnia 
gazobetonu 


na Żeraniu 
rozpoczęła 


psóbną produkcję 


WARSZAWA. — Warszawskie za 
głębie budowlańe uzyskało nowy 
wielki obiekt produkcyjny. W- tych 
dniach na Żeraniu rozpoczęły prób- 
ną produkcję największe w kraju 
nowoczesne zakłady wytwarzające 
senny materiał dla budownictwa — 
gazobeton. 

Są to pierwsze tego typu, zakłady 
spośród budowanych czterech. 

Z rocznej produkcji wytwórni że- 
rańskiej wybudować móżna ok. 13 
tys. izb. Jak przewidują plany, w IV 
|kwartale br. zakłady pracować bę- 
"dą pelną swą mocą produkcyjną, 


STR. 2 


(W 41 rocznie 


Było tow trudnych dniach Wojny 
Narodowej, toczonej przez Kraj Rad 
przeciw hitlerowskiemu najeźdźcy. 
W głębokich lasach Ukrainy spot- 
kały się przypadkowo dwa radziec- 
kie oddziały partyzanckie, które 
chwilowo utraciły łączność ze swym 
dowództwem i prowadziły działania 
bojowe „na własną rękę". W czasie 
spotkania dowódców jęden z nich 
chwalił się, że zdobył na Niemcach 
kilka dział. Drugi natomiast oświad 
czył z dumą, że oddział jego posia- 
da.. numer gazety „Prawda“ sprzed 
Kilkunastu dni. Numer został już 
oczywiście przeczytany od deski do 
deski przez wszystkich żołnierzy od 
działu. 

Szybko „dobito targu". I oto par- 
tyzanci odstąpili swym towarzyszom 
armatę w zamian za egzemplarz 
„Prawdy”, który z triumfem pizy- 
nieśli do swego oddziału, Odcięci w 
lasach, zyskali potężny oręż, który 
dodawał nowych sił walczącym lu- 
dziom. 

Tę autentyczną historię opowie- 
dział mi w 1945 roku żołnierz ra- 
dziecki Opowiedział prostymi sło- 
wami, bez jakiegokolwiek patosu, 
bez komentowania tego faktu. Opo- 
wiedział jako jeden mały epizod z 
bogatego żyċia partyzanckiego. Ja- 
kiż jednak głęboki sens kryje w s0- 
bie to barwne opowiadanie! 

Istotnie, siłę „Prawdy“ przyrów- 
nać można do potężnego ognia arty- 
leryjskiego, który celnie bije wro- 
gów, jest postrachem nieprzyjaciół 
i wiernym obrońcą bojowników 
słusznej sprawy. Gdzie tkwi żródło 
tej siły? Jaka jest przyczyna, że od 
czterech dziesiątków lat „Prawda“ 
dodaje siły i otuchy w walce nie 
tylko ludziom radzieckim, lecz 
wszystkim bojownikom sprawy ro- 
botniczej na całym świecie? 

w 15-Jecie „Prawdy“ jej twórcą 

1 założyciel, Józef Stalin, nazwał ją 
„nosicielem przykazań Lenina i cho 
rążym rewolucyjnej walki proleta- 
riatu a komunizm”. I właśnie dla- 
tego, że taką była od pierwszej 
chwili swego istnienia, zdołała zy- 
skać sobie ogromny autorytet na 
całym świecie, zdołała uróść w po- 
tężną, niezłomną siłę. 
t Decydującą rolę - w rozwoju 
„Prawdy“, od chwili jej założenia 
w dniu 3 maja 1912 roku, odegrało 
osobiste kierownictwo Józefa Sta- 
lina, Jego osobisty udział w reda- 
gowaniu pisma. „Prawda“ 1912 ro- 
ku — to założenie fundamentu zwy 
cięstwa bolszewizmu w roku 1917“ 
—pisał Stalin w dniu dziesięciolecia 
gazety. 

„Prawda“ powołana została do 
życia jako pierwsza gazeta rewolu- 
cji i taką już pozostała na zawsze. 
Pierwszą była w okresiè walki z ca- 
ratem, prowadzonej pod kierownic- 
twem  geniuszów rewolucji Lenina 
i Stalina. Pierwszą była w ciężkich 
dniach wojny domowej i interwen- 
cji 14 państw imperiaHstycznych. 
Pierwszą była w latach budownic- 


Józef Stalin — nauczyciel demokratycznej prasy 


„Prawda 


ę jej założenia) 

twa socjal jego w ZSRR. 
Pierwszą pozoiz obecnie, w bo- 
haterskim okresie budownictwa ko- 
munistycznego. 


„Prawda" — pierwsza gazeta re- 
wolucji jest wzorem dla prasy de- 
mokratycznej całego Świata, a 


zwłaszcza dla prasy państw demo- 
kracji ludowej, kroczących drogą 
budownictwa socjalistycznego. Jest 
ona wzorem dla naszej polskiej 
prasy demokratycznej. Nasza prasa 


Nage 


SA 


STAŁY CZYTELNIK Z ŁODZI: 
Zapytuje Pan, czy testament sporzą 
dzony bez notariusza jest ważny? W 
świetle obowiązujących przepisów 
prawnych nie ma przeszkód, aby te- 
stament był spisany bez notariusza, 
jednak ważność takiego testamentu 
uwarunkowana jest tym, że musi en 
być spisany przez spadkodawcę wła 
snoręcznie i zaopatrzony w datę oraz 
jego podpis. Przy tej formie testa- 
fmentu świadkowie są zbędni, 


Odpowiadamy: 


J. A. Sz Interweniowaliśmy. O wyni- 
ku powiadomimy. 

EMERYCI Z CHEŁM: Emeryci korzy- 
stają z ulgowych biletów  tramwajo- 
'wych tylko w obrębie Wielkiej Łodzi. 
W sprawie prośby, poruszonej w nade- 
słanym nam liście, będziem: 
twali. © wyniku powiadomim 


— do walki 


Dziś każdy już wie, 
inym szkodnikiem jest stonka ziem 
miaczana. Niszczy ona krzewy ziem- 
bniaków, niszczy masowo, rozmnaża. Się 
lmieprawdopodobnie szybko i- równie 
szybko przenosi się z miejsca na miej- 
sce, 

Stonka teraz właśnie, podczas 
pierwszych ciepłych dni wiosny, wy- 
chodzi z ziemi i w poszukiwaniu 
żeru zaczyna wędrować, przefruwa- 
jąc często dziesiątki kilometrów. Do 
walki ze stonką trzeba więc przystą- 
pić natychmiast? 

Przygotowania do akcji zwalczania 
stonki czyni się oczywiście od wielu 
już tygodni. Wyznaczono terminy: 

Do 15 lutego miały być uformowa 
ne i przygotowane gromadzkie dru- 
żyny techniczne. Do 7 maja muszą 
być zakończone remonty aparatów i 
urządzeń technicznych przez POM-y. 
W gminach I gromadach powinny 
być już gotowe magazyny na środki 
chemiczne oraz samochody i podwo 


&& pierwsza gazeta 


Wszyscy mieszkańcy wsi 


„EXPRESS ILUSTROWANY” 


rewolucji . 


potrafi coraz lepiej wypełniać swe 
zadania dzięki temu, że czerpie z do 
świadczeń przodującej prasy radziec 
kiej, że kieruje się wskazaniami 
Lenina i Stalina, którzy jasno wy- 
tknęli cel demokratycznej prasie- w 
warunkach władzy ludu. Nasza pra- 
sa coraz skuteczniej realizuje słyn- 
ne hasło leninowskie: „Prasa winna 
być narzędziem budownictwa socja- 
Hstycznego". 

Założyciel i kierownik „Prawdy“, 
Józef Stalin, to długoletni nauczy- 
ciel prasy demokratycznej. Jego 
nieoceniona pomoc dla młodych 
kadr dziennikarstwa demokratycz- 
nego nie ograniczała się do ogła- 
szania własnych prac publicystycz- 
nych, olśniewających blaskiem Jego 
geniuszu, lecz polegała na stałej, 
systematycznej opiece, na opraco- 
waniu teorii prasy. W roku 1923 
Stalin mówił: 

„Prasa nie jest masowym apa- 
ratem, masową organizacją, a jed 
nak zadzierzga ona nieuchwytną 
więź między partią a klasą ro- 
botniczą — więź, która pod wzglę 
dem swej mocy dorównuje każdej 
z przekładni o charakterze maso- 
wym.. Prasa ta najsilniejsza 
broń, za pomocą której partia co 
dzień, co godzina przemawia do 
klasy robotniczej w swoim, pa- 
trzebnym jej języku. Innych środ 
ków nawiązanią nici duchowych 
między partią a klasą, innego rów 
nie giętkiego aparatu nie ma w 
przyrodzie”. B 
„Prawda“ zawsze była wzorem 

wierności wobec zasad, głoszonych 
przez Lenina i Stalina, W tym tkwi 


„Dniem Prasy" 
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© wycieczki samochodami ` - 


© wędrówki piesze 
© spływy kajakowe 


= 


Przyjemny wypoczynek 


gwarantują łodzianom imprezy PTTK 


Każdej niedzieli tysiące ło-| wyjazdach, PTTK w Łodzi opra 


dzian wyjeżdża samochodami, 
pociągami i tramwajami do la- 


Źródło jej niespożyłej siły, którą 

tak wymownie ocenili partyzanci w 

ukraińskich lasach. 4 
(hesp) 


z żarłocznym 


dy do transportu ekip. Dawno już | 

powinne być zakończone szkolenie 

szerokiego aktywu wiejskiego do 
walki ze stonką. 

— Czy rzeczywiście zrobiono to 
wszystko? 

Okazuje się, że nie. Pierwsze lustra- 
cje wykazały, że w wielu gminach nie 
zorganizowano jeszcze wcale drużyn 
poszukiwaczy stonki, nie przygotowa- 
no środków transportu, magazynów itp. 
Nie wszędzie też urządzono jak nale- 
ży poletka chwytne, to znaczy poletka 
zasadzone krzewami kartofli hodowa- 
nych specjalnie w cieplarniach, aby wcze 
sną wiosną, zieleniąc się na polu, nę- 
ciły głodną stonkę, która rzuca się na 
te pierwsze pędy kartofiane i wówczas 
łatwo ją zebrać i zniszczyć. 


Obecnie więc wydział rolnictwa 
Wojewódzkiej Rady Narodowej rozpo 
czyna wielką kampanię mobilizującą 
do ostatecznego przygotowania wal- 
Ki se ztonky: Dzień 7 maja ma byè 


63) 


sów, nad wodę, by odpocząć po 
pracy na świeżym powietrzu. 
Aby pomóc łodzidnom w tych 


| szkodnikiem! 


Brońcie waszych pól przed stonką ziemniaczaną! 
jak groż- | 


dniem gotowości. Odbędą się w naj- 

bliższych dniach kontrole powiatów, 

gmin i gromad, aby usuwąć istniejące 
jeszcze niedociągnięcia, aby przygo- 

tować ludzi i sprzęt techniczny. W 

dniu 18 maja odbędzie się generalna 

lustracja poletek chwytnych. 

Ale to nie wystarcza. Akcja nie da 
spodziewanych wyników — jeżeli. nie 
weźmie w niej udziału, nie dopomoże 
w niej każdy bez wyjątku mieszkaniec 
msi, a szczególnie młodzież. 

Należy już teraz wyrywać wszędzie 
samosiejki ziemniaczane, to znaczy 
ziemniaki wyrastające dziko, Należy co 
dzień, a przynajmniej co drugi dzień 
kontrolować poletka chwytne I — wksót 
ce Już — pola ziemniaków wczesnych. 
Radiowęzły, szkoły ì cały aktyw wiej- 
ski powinien propagować metody zwal 
czania stonki. Bo chcemy przecież. aby 
nie tylko nie zwiększyła się w tym ro- 
ku ilość ognisk stonki w naszym woje 
wództwie, ale abv ogniska zostały cał.. 
kowicie zlikwidowane. (z) 


cowało już bogaty plan wycie- 
czek. 


A więc każdej niedzieli organizować 
się będzie wycieczki samochodowe do 
najpiękniejszych miejscowości, jak Spa 
ła, Inowłódz, Sulejów, Nieborów, Wy- 
szogród, Żelazowa Wola, Puszcza Kam 
pinowska itd. A 


Dla amatorów wycieczek pieszych 
i kolarskich organizować się będzie 
„wyprawy“ do ciekawszych miejscowo 
ści podłódzkich. 

Wielbicieli sportu kajakowego zain- 

teresuje wiadomość, że już w czerwcu 
PTTK urządza pierwsze spływy kaja- + 
kowe, których celem będą jeziora Ma- 
zurskię i Augustowskie. Uczestnicy 
splywów mogą wypożyczać z PTTK 
kajaki i inny sprzęt. 
* Dnia 7.maja w świetlicy „Textilim= 
portu” przy ul. 22 Lipca 2, o godzinie 
18, odbędzie się walne zebranie sekcji 
turystyki, na którym omówi się sprawy 
związane ze spływami. 

Każdy uczestnik wycieczek PTTK 
może zdobyć odz turystyczne, wod 
ne itd. A jeśli kto siada także apa- 
rat fotograficzny, może wziąć udział 
w konkursie fotografii turystycznej. 
Zdjęcia konkursowe muszą  odpowia- 
dać następującym tematom: kolar- 
stwo. turystyka wodna, narciarska, mo 
torowa I taternictwo, Termin nadsyła- 
nia prac upływa z dniem 15 paździer- 
nika br. Za najlepsze prace przewidzia 
no szereg nagród pieniężnych, pierw 
sza z nich wynosi 2.000 zł. (w) 


miem. Wy jesteście stary praktyk. Wie- |braku perspektyw, nie wpływała nawet 


Dopiero gdy zdjął okulary, zabłysły 

jego białe zęby w uśmiechu. 

— Co to, już koniec? — spytał rozglą- | 
dając się po hali. 

— Fajrant — przytaknął Kaczor. 

Pochylił się nad blachą i zrogowacia- 
łym palcem przesunął po gorącej krawę- 
dzi cięcia. Była gładka, równa, nie pozo- 
stawiała „gradu”. 

— Dobrze pali — powiedział z wzna- 
niem do palacza. © 

Tamten uśmiechnął się biorąc to za po- 
chwałę osobistą. A stary przyglądał się 
długo z przodu i z boku kawałkowi prze 
ciętego meralu. „Najnowocześniejsza tech 
nika” przyciągała go jak magnes. , w 

VIII 


Po fajrancie Kaczor nie przestawał my- 


śleć o trapiących go sprawach. Poleciał 
do inżyniera Glogera, zatrzymywał mi- 
strzów z różnych wydziałów, konfero- 
wał, pytał się, radził, Ludzie zbywali go 


inni nie 


byle czym, niektórych nudził, 
myśleli jeszcze o tym. Doradzali mu cze 
kać na najbliższe «narady produkcyjne. 
Ludziom śpieszyło się do domu, byli już 
umyci, w marynarkach, a tu ten nudziarz 
chwytał ich za rękawy i tracili daremnie 
czas, Każdy odpowiadał byle zbyć, my- 


ślami będąc za bramą. Wkrótce stary zja 
wił się, w Komitecie. 

— Macie rację Kaczor. O to właśnie 
trzeba walczyć, a przede wszystkim za- 
interesować ludzi — mówił towarzysz 
Mokry z zapałem. — Co? Mówicie, że 
dla nich to wszystko jedno? Mówią wam, 
żeście nudziarz? Nie do takich rzeczy u- 
dawało się ludzi zapalić, Sami to wiecie 
najlepiej. 

— Tak, tak — 
stary. 

— Widzicie — mówił Mokry, jakby z 
pewnym usprawiedliwieniem w głosie — 
ja nie wszystkie szczegóły dobrze rozu- 


przytakiwał uparcie 


cie, ja jestem metalowiec, ale na stoczni 
nigdy nie pracowałem. Nie wiem, jak 
szczegóły — powtarzał — ale stanowis- 
ko wasze jest jak najbardziej słuszne i 
partyjne. O tę inicjatywę, o to spojrze- 
nie w przyszłość przecież cały czas wo- 
jujemy. 

— Ale, ale — dodał, sadzając na krze- 
śle starego, który już zbierał się do wyj- 
ścia. — Powiedzcie mi, Kaczor — pytam 
was jak partyjniaka — jesteście starsi ode 
mnie i znacie się na ludziach — powiedz- 
cie mi, co sądzicie o Markowskim? ° 

— To bardzo cenny człowiek i towa- 
rzyszi'— palnął stary bez chwili waha- 
nia. 

Sekretarz spojrzał mu przenikliwie w 
oczy, a następnie opuścił powieki. Czoło 
jego pod szczotką krótko ostrzyżonych 
włosów zmarszczyło się. 

— Jakże to? — spytał spokojnie. — 
Człowiek, który rozpija ludzi, bije żo- 
nę, zamieszany w jakieś brudne sprawy; 
ciągany przez Urząd Bezpieczeństwa... 

— To wszystko przejściowe — odparł 
Kaczor. — Robił dużo błędów, opadł. 
Wszyscy robiliśmy błędy przez te lata. 
Myślicie, że atmosfera pierwszych burzli- 
wych lat „Polski trzech sektorów”, która 
była dla wielu naszych ludzi atmosferą 


na takich jak on? To były dla nas wszy- 
stkich ciężkie lata. I dla starszych, dla 
doświadczeńszych, towarzyszu, niż on. 
On wyidzie z tego. Już wychodzi, 

— Słyszałem o jego przeszłości, towa- 
rzyszu Kaczor. To były gwardzista. Midł 
jak najlepszą opinię. Znacie go od dziec- + 
ka. Pytam was nie jako sąsiada i przyja” 
ciela.. — nalegał sekretarz. 

— To bardzo cenny człowick i towa- 
rzysz. 

Pierwszy sekretarz milczał. 

— A Leon? — zapytał po chwili. 

Stary przygryzł wargi. 

— Cóż Leon? To człowiek ze zgniłego 
świata. Trzeba mu pomóc. 

š — Dziękuję wam — powiedział Mo- 
ry. 


IX 

Michał nie miał po co spieszyć się do 
domu. Ludzie wymilali go szybkim A= 
kiem, przebrani, umyci, prowadząc rowe 
ry lub jadąc wśród tłumu. Odbijali swe 
karty na zegarze, tłocząc się w kolejce, 
a następnie walili piesznie w stronę 
bram wyjściowych, skupiając się na chwi- 
lę w większą ciżbę w samym przejściu. 
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Ostat i 
stateczny termin 
szczepienia dzieci 

Opcanych czekają kary 
i S/acja Sanitarno - Epidemio- 
logiczna w Łodzi przypomina, że 
z dniem 10 maja mija termin 
szczepienia dzieci przeciw dyfte 
rytowi Rodzice, którzy nie wy 
pełnią tego obowiązku w poda- 
nym terminie, będą karani. 

O karach tych właściwie aż 
wstyd mówić. Bo przecież wia- 
domo, że dziecko nie szczepio- 
ne może przypłacić chorobą ka- 
rygodne niedbalstwo rodziców. 


Rada Narodowa 
dokona oceny pracy 
służby zdrowia w Łodzi 


Dnia 6 bm. o godz, 17, w sali Pol- 
*echniki Łódzkiej, przy ul. Wólczańskiej 
di, odbędzie się kolejna sesja Rady Na- 
wodowej m. Łodzi, 

Rada Narodowa dokona m, in. oceny 
pracy Wydziału Zdrowia Prez. 
Zwaklędniając przede wszystkim sprawy 
sorganizacji służby zdrowia | świadczo- 
mych przez nią usług dla ludności. 

W obradach mogą wziąć udział, poza 
«xlonkami Rady, obywatele mię wchodzą 
sy w jej skład, Szczególnie połądany 
fest udział przedstawicieli rad zaklado- 
"wych, ZMP, Ligi Kobiet oraz komitetów 
wiekowych | domowych. 


Karty wstępu otrzymać moi za po 
fórednictwem związków lowych, 
"ZMP, Ligi Kobiet lub osobiście w Prez. 
RN, Piotrkowska 104, lewa ofic, I py 
mpok, 148, 

0 akc: 
gródek-cukiernia 
"powstaje 


za Grand Hotelem 


W pasażu hotelowym między ul: 
Moniuszki a Traugutta uruchomiona 
zostanie już wkrótce, bo 1 czerwca 
śnowa cukiernia „Pod podcieniami". 

Będzie to cukiernia na otwartym 
powietrzu, otoczona ładnie urządzo- 
nymi trawnikami i  kwietnikami, 
prawdziwie letnia, (2) 


Nieżyciowy cennik 
— zniesiony 
Dzięki wykonaniu 


zobowiązań 


szybciej upi 


Jak co roku, wiosną w pralniach 
łódzkich panuje tłok. Nie można w 
nich nadążyć z upraniem olbrzymiej 
ilości garniturów, płaszczy | sukie- 
nek. Obecnie więc wykonuje się 


wszystkie prace w ciągu czterech ty | 
godni. 


Pracownicy Łódzkich Zakładów 
Pralniczych pragnąc 


przyspieszyć 


W dniach 4, 5 i 6 maja rektorat Uni- 
warsytetu Łódzkiego organizuje Dni Ka- 


vola Marksa. związku z tym wy- 
głoszone zostaną okolicznościowe refe- 
raty. Dnia 5 maja, o gods. 15, prof, 
dr J. Szczepański wygłosi odczyt pt. 


yDlalektyka dziojów Hegla a materia- 
lizm historyczny Marksa”. Dnia 6 ma- 

15, prof. dr H. Katz wyslosi 
arol Marks a sprawa pol- 


Odezyty te wygloszone zostaną w awi 
Wniwersytetu Łódzkiego. 


„„Zaczęło się 
nad morzem'' (34) 


Bratysława... Brno... 
meta — start — meta... 
Mknie wielobarwny wąż kola 
gina A wszędzie entuzjazm 
Niż... 


przylaźnim 


Karlove Vary... Start — 
— | znów na 


po szosie do 
I braterskie powita 


— Spójrzcie! — chciałoby się krzyknąć „doła- 
rowym królom“ == co może idea pokolu 1 duch 


lerwsza upalna niedziela wy- 

cisnęła z łodzian siódme po- 
ty, a najgorsze, że.. nie było czym 
ugasić pragnienia. 
e Już od rana przed kioskami w 
śródmieściu, w Parku Poniatowskie- 
go, na Julianowie, na Bałutach — 
wszędzie tworzyły się kolejki, lecz 
od południa klienci, zziajani i zawie 
dzeni, musieli odchodzić z niczym. 
Zabrakło piwa,  limoniady, oranżady, 
wody sodowej. Pozostawała tylko... 
zwykła woda z kranu. 

Pragnienie potrafi bardzo doku- 
Ez Zapowiada się okres upalnych 

ni. 

Jak więc przedstawiają się horo- 
skopy na przyszłość? Czy nadal bę- 
dziemy narażeni na brak napojów 
chłodzących? 1... kto właściwie po- 
nosi winę za to, co się działo ubie- 
głej niedzieli? = 
Rozmawiamy z dyrektorem naczel 

nym Łódzkich Zakładów Piwowar- 
sko-Słodowniczych, ob. Lorklem. 

— Zasadniczo jesteśmy przygoto- 
wani zawsze na pełne zaspokojenie 
potrzeb Łodzi, pod tym jednakże 
warunkiem, że nasi odbiorcy — ŁZG, 
KZG, MHD, PSS, spółdzielnia inwa 
lidów „Kiosk“ — na czas dokonają 
zamówienia. Na przykład na 1 Maja 
rzuciliśmy na miasto około 200 tysię 
cy butelek napojów chłodzących o= 


wego. Wystarczyło tego w zupełno- 
ści, nawet zostało jeszcze trochę na 
sobotę. Na niedzielę wypuściliśmy 
około 50 tysięcy butelek napojów 
chłodzących i 10 tysięcy litrów piwa 
beczkowego. Okazało się to nie wy- 
starczające. A przecież odbiorcy tyl 
ko tyle zamówili... 

— Czyli, inaczej mówiąc, gdy od- 
biorcy zażądają większych ilości, nie 
powinno być żadnych kłopotów? 

— Podejmujemy się dostarczyć 
każdą ilość napojów chłodzątych, je 
áli tylko zamówienia otrzymamy 
przynajmniej na 2 dni naprzód, Aże 
by jednak wykluczyć wszelkie nie- 
spodzianki, należałoby, moim zda- 
niem, zwiększyć jeszcze na niedzie- 
lę ilość punktów sprzedaży. bo te, 
które mamy nie wystarczą. A w 
ogóle, to niech tylko dystrybucja sta 
nie na wysokości zadania, to nawet 
mimo najbardziej upalnego lata ło- 
dzianie będą mieli zawsze czymęuga 
i sié pragnienie. - g 


orą ubranie 


pranie odzieży, podjęli przed 1 Ma- 
ja liczne zobowiązania, 

M in. zobowiązano się przeszkolić 
kilku uczniów ma prasowaczy. paro- 
wych, gdyż ta załąż produkcji stanowi 
Saśizkieh pralniach „wąskie gar- 

lo, 


Postanowiono także oddać na 1 Ma- 
ja nowę pomieszczenie, w którym od- 
bywać się będzie pzanie ręczne. 
wiązanie te wykonano. 
załoga ŁZP zobowiązała się wzmóc 
swą wydajność oraz podnieść jakość 
wykonywanych prac. 

Dzięki tym zobowiązaniom około 
15 maja wszystkie prace wykony- 
wać się będzie w ciągu trzech ty- 
godni, a od 1 czerwca — w ciągu 
dwóch tygodni. 

Łodzian korzystających pralni 
łódzkich zainteresuje niewątpliwie 
wiadomość, że zniesiono już nieży- 
ciowy cennik ubezpieczeniowy na 
eddawaną garderobę. 

Obecnie można ubezpieczyć garnitur 
np. na sumę od 508 do 2.006 zł, podczas 
zdy przedtem najdroższe ubranie oco- 
miano ma sumę do 754 zł. 

Niekoniecznie jednak trzeba czekać 
kilka tygodni na odblór oddanej do 
prania odzieży, bo jeśli plam jest 
niewiele — wystarczy zgłosić się do 
punktu usługowego przy ul. Kilń- 
sklego 50. gdzie na poczekaniu u- 
branie zostanie doprowadzone do 
porządku. ) 


rower! łówką, gdy nagle. 
De- Lazar! 


skąd ją wziąć, q 
wyczerpał, a 
wym wypac 


Dystryku 


raz 50 tysięcy litrów piwa beczko-| 


„EXPRESS ILUSTROWANY” 


Tyle dyrektor Lorek, Ale przecież 
piwo, limoniada, oranżada, woda so 
dowa — to nie wszystko. Są jeszcze 
wody mineralne, znakomicie gaszące 
pragnienie! 

Naczelny dyrektor Woj. Przedsię- 
biorstwa, Hurtu Spożywczego, ob. 
Wroński, mówi: 

— W tej chwili mamy w naszych 
obydwu składnicach przy ul. Nafto- 
wej i Kilińskiego około 200 tysięcy 
butelek wód, z czego 165 tysięcy mi- 
neralnych jak „Kryniczanka”, 
ropolanka" i „Ostromecko”, 
każdy może pić. Niejednokrotnie 
zwracaliśmy się do odbiorców, żeby 
brali więcej tego towaru, ale zarów- 
no MHD jak i PSS powiadają, że ma 
ją już pełne magazyny, że muszą do 
konać tylko zewnętrznych przerzu- 
tów i tak dalej, Na każde żądanie 
podejmujefny się dostarczyć każdej 
ilości wód mineralnych... 


Przecenioną odzież 
sprzedają tanio 
dwa sklepy MHD 


W najbliższych dniach dwa sklepy 
MHD rozpoczną sprzedaż przecenio- 
nej odzieży z Centrali Odzigżowej. W 
sklepach tych przy ul. Piotljłowskiej 
142 i Zgierskiej 7 można będzie tanio 
nabyć różne części garderoby. I tak 
płaszcz męski kosztuje tu 230 zł, 
ubranie męskie — 250, marynarka — 
130, sukienka dziecinna— 60, spód- 
niczka damska — 120 zł. (u) 


Kto to załatwi? 


Przy ul. Zawiszy, począwszy od 
posesji nr 7 do wl. Łagiewnickiej, 
od dłuższego czasu gromadzą się w 
ścieku nieczystości, które występu- 
jąc z brzegów, tworzą cuchnące ba= 
joro. 

Jest to bardzo ruchliwy punkt 
miasta į ludzie, których droga do 
pracy czy z pracy prowadzi tędy — 
uboletwają nad tego rodzaju stanem 
sanitarnym, 

Kto wreszcie załatwi tę palącą 


sprawę i uwolni mieszkańców tej 
dzielnicy od chorobotwórczego ba- 
jora? 


Dość długo Już trwa poqoń tej grupy za czo 


wyrwało się Jankowi. 
No cóż, trzeba wysiadać, 
t BE Baj 
ameh, nie mie wi + leca no 
dku, połechali 


Mieszkańcy ul. Zawiszy 


Polak! 


zmieniać qumę. Ale | mion 


dętkę. 
je wszystkie już 


dalolt 


Aby nie trzeba było wędrować od kiosku da kiosku... 


cjo, popraw się! 


A więc sprawa jest prosta, Jak to 
się mówi pospolicie — „nawaliła" dy 
strybucja, Magazyny pęcznieją od 
wód mineralnych, browary są w peł 
nym pogotowiu, ale handel detalicz 
ny nie odbiera i nie zamawia napo- 
jów chłodzących, licząc widocznie na 
to, że „może upał nie będzie taki du- 
ży, Har, 

Z ubiegłej niedzieli trzeba 
wyciągnąć odpowi ie wnio- 
ski. Fala upałów dopiero nad- 
chodzi. Nie może więcej być ta- 
kich sytuacji jak w poprzednią 
niedzielę. Wszystkie kioski, bufe 


ty, kawiarnie itd. powinny być 
stale zaopatrzone w wystarcza- 


* 
Krzyże 


zasługi 
dla najlepszych 


Prorektor Politechniki Łódzkiej, 
Witold Iwaszkiewicz | inż, Korski 
z Miastoprojektu - wschód, odzna- 
czeni zostali złotymi krzyżami za- 
slugi. Srebrne krzyże zaslugi otrzy 
mali: Piotr Krukowski — racjona- 


Kubiak, 
Brazowe krzyże zastagi otrzymal: 


wiadysław Ochędalski, 
glowska, Leon Krzak 
Dreger — z Elektrowni 


Wanda Ce- 
1 Eugeniu 


jące ilości napojów chłodzą- 
cych! Och. 


Władysław Pa' 
Elektrycznych, 


Do wsi przyjechały 


Chylące się ku zachodowi słońce 
kładło się złocistym blaskiem na 
strzechy chalup. Zieleniły się wokół 
szerokie pola. Gdzieś z dala dola- 
tywał warkot traktore. W białym 
ktwieciu jabłoni brzęczały niestru- 
dzone pszczoły. 

Sobotnie popołudnie na wsi, Dziew 
częta i chłopcy odświętnie ubrani, 
wziąwszy się pod ręce spacerowali 
wzdłuż drogi. Barwne suknie two- 


damy i huzary... 


pierwszy występ pierwszego w Pol- 
sce wiejskiego teatru — Teatru Zie- 
mi Łódzkiej, 

. a; 

Nieprzypadkowo na miejsce pre- 
miery wybrano Bogumiłowice, 

Obszerna świetlica, w której g0- 
śti dziś radość, rozbrzmiewa szczę” 
śliwy śmiech — pamięta również 
inne czasy, Wybudowano ją jeszcze 
w 1938 r. $ 

Wówczas to najbardziej uświado- 
mieni chłopi, KPP-owcy, rozumie- 
jąc znaczenie placówki kulturalnej 
na wsi, pokonując przeszkody sta- 
wiare przez sanacyjne władze, nie 
bacząc na represje — własnymi Tẹ- 
koma wznieśli tę świetlicę w ciągu 
jednej prawie nocy. 

Z wielkim trudem przygotowano 
pierwsze amatorskie przedstawienie 
pokazujące wyzysk chłopa i drogę 
do wyzwolenia. Ale przedstawienie 
zostało przerwane — granatowa po- 
licja brutalnie rozpędziła widzów i 
aktorów. 

sia 

I dziś, po wielu latach, w świet- 
licy znowu premiera. Ale w jakże 
odmiennych warunkach. Nowy, 30- 
cjalistyczny porządek panuje dziś 
w Bogumiłowicach. Szerokimi tana- 
mi ciągną się spółdzielcze pola Na 
203 hektarach znikły już miedze, 


rzyły malownicze plamy na tle kra- 
jobrazu. 

Przy parkanie dziewczyna w 
ZMP-owskiej bluzie przystanęłą roz 
mawiając z huzarem, 

Z huzarem? Ależ to nadzwyczaj- 
ne!... Dziś — huzarzy? 

A jednak tak było. Zresztą, wszyst 
ko, co się działo owego dnia w Bo- 
gumiłowicach, było niezwykłe. 

... 

Takiego zjazdu nawet najstarsi 
ludzie nie pamiętają, Kiedy zakła- 
dano we wsi światło — zjechało 
wiele gości, ale teraz... wiceminister 
Rolnictwa Domagała — witany jest 
najserdeczniej, Pochodzi przecież 2 
Bogumiłowic, rodzice jego do dziś 
tu mieszkają. Wiceminister Kultury 
Wilczek, przewodniczący Wojewódz- 
kiej Rady Narodowej — Horodecki, 
przedstawiciele partii, kronika fil- 
mowa, radio, prasa, no i — sąsiedzi 
z całej okolicy. 

Co ich ściągnęło do niewielkiej 
wioszczyny w powiecie radomszczań 
skim? — Teatr! Tu właśnie, w Bo- 
gumiłowicach, w przodującej spół- 


Tamten już był przy nim 


dzielni produkcyjnej, odbywa się 


Ale oto zbliża się sylwetka samotnego kolarza 


= rozpoznał Janek. 
i zdejmował z ra- 


— Nie masz gumy? Weż... Ostatnia, ale może 
Jakoś dojedziemy. 
į zabrali sie razem do roboty. 


iD. c. nd 


Rośnie mi k spółdzielczy — obo- 
ra i szopa narzędzia zbudowane 
zostały już ze wspólnego dorobku. 


Zmieniła się wieś. Dzieci chodzą do 
przedszkola, do szkoły, starsi syno- 
wie i córki kształcą się w wyższych 
uczelniach. 


Wkracza na wieś nowa, proleta- 


rlacka kultura — jak powiedział 
wiceminister Domagała, 

1 nie tylko do Bogumiłowie. Przed 
stawienie sztuki „Damy i huzary* 
rozpoczyna wielką sprawę. Rozpo- 
ezyna wielki pochód teatru na wies, 
gdzie walczyć będzię o przekształ- 
cenie wsi, o nowego człowieka, 

t. « 


Tak więc 2 maja 1953 r. huzarzy 
znaleźli się we wsi produkcyjnej 
Bogumiłowice. I czekając na póczą- 
tek przedstawienia w sobotnie po- 
południe rozmawiali na podwórzu 
świetlicy z mieszkańcami. Opowia- 
dali o swej pracy aktorskiej, pytali 
o gospodarkę spółdzielczą, intereso- 
wali się, jak każdy człowiek w mie- 
ście, życiem nowej, uspołecznionej 
wst. 

B. 


z 
. 


STR. 7. ~ 


„EXPRESS ILUSTROWANY" 


VII bieg o-nagrodę „Expressu Ilustrowanego" 


Nowy rekord trasy 35:53,0 min. 


ustanowiła zwycięska sztafeta OWKS Bydgoszcz 


PRE słoneczny dzień. Upał 
lipcowy. W Parku Poniatow 
skiego tłumy widzów gromadzą się 
pod Pomnikiem Wdzięczności na 
miejscu startu, a jednocześnie i fi- 
niszu biegu sztafetowego, 7 x 2.000 m 
o nagrodę przechodnią „Expressu 
Ilustrowanego". Tutaj dokonuje się 
zmian pałeczki, tu najlepszy punkt 
obserwacyjny. 

Z, glośników. grzmią dźwięki mar- 
sza i za chwilę wkraczą w zwartym 
szyku 20 sztafet siedmioosobowych. 
Raport, . powitalne przemówienie, 
krótkie rozgrzewające biegi i za 
chwilę pierwsza zmiana ustawia się 
na-bielejącej linii startowej, Pada 
strzał. « Ruszyli... 

Bardzo szybko grupa zawodników 
rozciągnęła się długim, barwnym 
wężem w alejach parku. Na czoło 
wysunął się gdyński Kolejarz i 
pierwszy dokonuje zmiany, a za nim 
podążają zawodnicy OWKS z Byd: 
goszczy i Wrocławia. Na czwartej 
pozycji nadspodziewanie dobrze 
trzyma się łódzka sztafeta KS im. 
Armii Ludowej. 

Kilka minut oczekiwania I nowa 


zmiana. Walka przybrała na nasi- 
leniu. Widać już, że zdecydowany- 


mi kandydatami do zdobycia nagro- 
dy są pierwsze trzy sztafety. Ale 
która zwycięży? 

Na wyjaśnienie tej 
mie trzeba długo czekać. 


wątpliwości 
Po trzeciej 


RADIO 


SRODA, 6 MAJA 

klasy MII i IV — audycja 
„Muzyka góralska” 
zymy się słuchać 


14.10 Dla 
słowno-muzyczna pt 
(ezęść I) z cyklu: n 
muzyki”, 14.30 Utwory J. Straussa, 15.10 
Fragment powieści W. Reymonta „Chło- 
pi”. 16.00 Wszechnica Radiowa — kurs L 
— 39 wykład z cyklu: „Historia Polski" 
pt. „Zmagania się sił rewolucji 1 kontr- 
rewolucji w latach 1918 — 1923 w Polsce“ 
(Część ID. 16.20 Program lokalny. 18.30 
Pogadanka sportowa 18.40 Recital wio- 
lończelowy Z. Adamskiej. 19.06 Kronika 
kuituralna. 19.30 Muzyka 1 aktualności. 
20.00 „Blokada" — odcinek powieści W. 
Ketlińskiej, przekład A. Jakubiszyn. 20.20 
Koncert. 2132 Muzyka. 21.45 Reportaż 
dźwiękowy z VI Kolarskiego Wyścigu 
Pokoju, 22.00 „Słowniczek gnuzyczny” — 
audycja słowno-muzyczna.. ‘32.28 Tydzień 
muzyki czechosłowackiej. 23.08 Muzyka. 
23.15 Muzyka operowa — płyty. 


TEATRY 


Nowy — nieczynny 

1m. St. Jaracza — „Sprawa rodzinna" — 
1 

Pon techny.<—„Mitryga! 1. milość" | — 


Mig — „Domex. drżech dalewczai" — 
15 

Muzyczny — „Kraina uśmiechu” — 19.15 
Pinokio — „Jedzie pociąg z węglem” — 


1 
Arlekin — „Aladyn 1001" — 17 


KINA 


BAŁTYK — Czarodziej Glinka — 14.30. 

16.30, 18.30, 20.30 

GDYNIA — Program filmów dokumen- 
talnych — 18, 19, Dusze czarnych — 20, 
Program dla najmłodszych — 16, 17 

1 MAJA — Bajka o śpiące) królewnie — 
program skład. — 17, 19 

MŁODA GWARDIA — Kawaler Złotej 
Gwiazdy — 16, 18, 20 

MUZA — Ostatni rejs — 18, 20 

PIONIER — Bohaterowie Mandżurii — 17, 
o 

POLONIA — Aktorka — 16, 18, 20 

PRZEDWIOŚNIE — Kwiat miłości — 18, 
20 

REKORD — Skrzydlaty dorożkarz — 18, 
20 

ROMA — Fanfan Tulipan — 16, 20 

SOJUSZ — Hojne lato — 18.30 

STYLOWY — Nieczynne ź powodu re- 
montu 

SWIT — Uczniowski rewir — 18, 20 

TATRY — Tragiczny pościg — 16, 18, 20 

WISŁA — Trzy opowieści — 16, 18, 

WŁÓKNIARZ — Trzy opowieści — '1 
18.30, 20.30 

WOLNOŚĆ — Potępieńcy — 16, 18, 20 

ZACHĘTA — Noc niespodzianek — 18, 20 

DWORCOWE — Letnia spartakiada, Dro- 
ga na sfudium przygotowawcze, Dur 
brzuszny, PKF 17-53 — 16, 17, 16, 19, 20, 
21, 32 


zmianie drużyna bydgoska zyskała 
już taką przewagę, że nawet mniej 
ajemniczeni łatwo zorientowali 
się tuacji. OWKS Bydgoszcz 
mając już około 500 m przewagi, a 
na ostatnich zmianach odwody' w 
osobach naj$kpszych biegaczy pol- 
skich, Żbikówskiego i, olimpijczyka 
Graja, okazał się niezrównany, 

Tegoroczni zwycięzcy VII- biegu 
„Expressu Ilustrowanego" nadali nie 
notowane w tej imprezie tempo. Od- 
Jegłość dzieląca ich od wysuwającej 
się w międzyczasie na drugą pozy- 
cję drużyny wrocławskiej zwiększa 
się z każdym okrążeniem. Słabsze 
sztafety są już po czterech zmianach 
dublowane. Kolejarz spada na trze 
cie miejsce. 

Wreszcie na przedostatniej zmia- 
nie pałeczkę przejmuje Żbikowski. 
Nie to, że drużyna ma już zapewnio- 
ne zwycięstwo. Chodzi przecież o 
czas. Musi być najlepszy! Wresze 
cie wysoki, smukły Graj szalonym 
tempem przyczynia się do tego, że 
padł rekord trasy. 

Sztafeta OWKS Bydgoszcz zdoby- 
ła nagrodę w pięknym stylu, usta- 
nowiła bowiem nowy rekord «trasy. 
Stopery sędziów zanotowały czas 
biegu 35 min. 53 sek., a więc wynik 
lepszy od najlepszego dotychczas. o 
około 7 minut! Przeszło 20 sekund 
musieliśmy czekać na następną szta 


fetę OWKS' Wrocław, a dalsze pół 


Sztafeta _ rekordzi- 
stów. OWKS Byd- 
goszcz zdobyła na- 
qrodę przechodnią 
„Expressu lustro 
wanego", _ ustana- 
wiając nowy rekord 
trasy — 35 min. 
53 sek. 
Fot. E. Szarfhare 


minuty — na ukończenie biegu przez 
Kolejarza gdyńskiego, któremu nad- 
spodziewanie dotrzymywała kroku 
zgierska Unia. 

Najlepszą sztafetą łódzką okazała 
się drużyna Ogniwa przy MPK. Na 
metę wpadają teraz zawodnicy dal- 
szych sztafet. Wreszcie bieg kończy 
sztafeta old boyów,; która, jak obli- 
czyliśmy, ma w sumie... 300 jat! 
Tę miłą niespodziankę zawdzięcza- 
my pabianickim włókniarzom, , któ- 
rzy zebrali starszych kolegów, zna- 
nych z licznych udziałów w biegach 
„Expressu“. Nie zrezygnowali i tym 
razem, chcąc przypomnieć sobie mi- 
nione lata i dać przykład młodzieży. 

Brawo, old boye! 

Wyniki: 

1) OWKS Bydgoszcz — 35:53.0. 2) 
OWKS Wrocław — 38:14,6, 3) Kole- 
jarz (Gdynia) — 38:46,6, 4) Unia 
(Zgierz) — 38:48,6, 5) Ogniwo przy 
MPK (Łódź) — 39:40,0, 6) Włókniarz 
(Łódź) 39:40.0, 7) KS im. Armii Lu- 
dowej, 8) Włókniarz (Pabianice), 9) 
Stal (Łódź), 10) Spójnia (Łódź), 11) 
Gwardia (Łódź), 12) AZS Studium 
Przygotow., 13) SKS Olimpia (Ło- 
wicz), 14) AZS PWSP. 15) Tech. 
Poczt i Telekom., 16) LZS Zduny i 
17) sztafeta old boyów. Pozostałe 
sztafety biegu nie ukończyły. 

Przekazaniem nagrody przechod- 
niej zwycięskiej. sztafecie OWKS 
Bydgoszcz, wręczeniem nagród trzem 
pierwszym sztafetom oraz SKS O- 
limpii z Łowicza i LZS Zduny, jako 
najlepszym w swych grupach, wresz 


Uwaga! Przedsprzed: 
nych do kin: 
sta". „włókni 
„Orbis”, ul. Piotrkowska 65, na 2 dni na- 
przód, w godz od 11 do 18. 
WYSTAWY 

Wystawa ku czci Feliksa Dzierżyń- 

skiego,  Plofrkowska 230, otwarta CO- 


dziennie od 10 do 18 za wyjątkiem, czwart 
ków. 


Nocne dyżury aptek 


Dzisiejszej nocy dyżurują następujące 
apteki: Piotrkowska -%, Wólczańska 37. 


Piotrkowska 225, Zgierska 146, 
12, Wojska Polskiego 24b i AL. 
ki 48. 

Dyżur położniczo - ginekologiczn: 
od godz. 8 do 20 dy: 
Curie- 
skiej 15, 


ruje szpital Im. 
Skłodowskiej, ul. Curie-Skłodow- 

od godz. 20 do szpital im. dr 
za, ul. Krzemieniecka 3, 


Pa 


Wystarczy spojrzeć na zdjęcie, aby oce- 
nić radość olimpilczyka Graja ze zdo- 
bycia nagrody „Expressu N." 


cie dyplomów pamiątkowych wszyst 
kim uczestniczącym  sztafetom, za- 
kończogg te ciekawą i udaną pod 
każdyniiivzględem imprezę. 


+ Nr 106 


Kokot i Pilarski najlepsi w ataku 


Z porcią 4 bramek 


odprawił Włókniarz 


Może wreszcie efektowne | w pięk: 
nym stylu odniesione zwycięstwo nad 
bytomskim Ogniwem przekona tych, któ 
rzy mieli tak poważne zastrzeżenia co 
do nry Włókniarza. Dla nas nie ulega 
wątpliwości, że drużyna już „się roz: 
kręciła", co sygnalizowaliśmy swego 
czasu, 


Mimo takich luk w zespole Jak brak 
Barana i Kubocza łodzianie zmusili, wi- 
cemistrza Polski do kapitulacji. - Atak 
qrat dobrze, chwilami nawet porywają 
co, a ton nadawali Kokot | dobrze współ 
pracujący z nim Pilarski, który z me 
czu na mecz staje się bardziej niebez- 
piecznym strzelcem. 


Jezierski był dobrym uzupełnieniem 
tej pary i gdyby jeszcze Soporek decy- 
dował się szybciej na oddawanie piłki 
i strzał — całość wypadłaby bez zarzu- 
tu. 


Sforsowanie łódzkiej defensywy prze 
rastało możliwości napastników Ogniwa 
— akcje gości urywały się na linii pola 
karnego. Zastrzeżenie wzbudzać mog/a 
jedynie mało konstruktywna gra  Koż 
mińskiego, legitymująceqo się pracowi- 
tością jako jedynym walorem. 


wobec zdecydowanej; qry_napastni- 
ków łódzkich bramkarz Skromny zna- 
lazł się w bardzo trudnej sytuacji. To 
rawda, że mógł on obroni: ferwszą 
następne trzy padły w ta- 
nościach, w Jakich najlepszy 
bramkarz okazałby się równie bezrad 
ny. 

Bramki uzyskali: Pilarski — 2, Kokot 
1 Jezierski — po 1. Sędziował Marcin 


kowski. Widzów 15 tys. 


tatni eta 


na ziemi CSR 


Pedersen (Dania) w zółł 


Najszybszym na finiszu był Rużicka — 
łowa Polaków — Dziś zasłużony 


Trzeci etap 


II etap Wyścigu Pokoju prowadził z 
Pragi do Karlovych Varów (173 km). 

Zwycięzcą został Austriak _ Deutsch 
przed Belgiem Van Schilem i Rumunem 
Maximem. Polacy podobnie jak w po 
przednim etapie pojechali dobrze. Kla- 
biński zajął siódme miejsce, Wójcik—9. 
a Wilczewski był w grupie 8 kolarzy, 
którzy zajęli miejsca od 12—19. Królak 
i.Ulik zajęli dalsze miejsca, a Hadasik 
— wycofał się z Wyścigu z powodu kon 
tuzji, jakiej doznał w wyniku kraksy. 

W klasyfikacji drużynowej Polska za 
leła drugie miejsce za CSR. 

Na czwartym km inicjuje ucieczkę 
Klabiński zdobywając przewagę około 
pół km i przez 20 km prowadzi samot 
nie Wyścią. Na jednym z ostrych wznie 
sień za Klabińskim podejmuje pogoń 
Deutsch, dochodzi Polaka i dwójka ta 
coraz bardziej oddala się od dużej qru 
PY czołowej. zyskując około 3 min. 

Ale na 20 km przed metą czołówka 
na skutek pościgu ma już tylko niecałą 
minutę przewagi. Upał dotkliwie daje 
się we znaki. Na Klabińskim i Deutschu 
znać już zmęczenie. Wreszcie grupa po 

igowa dochodzi czołówkę. 

Na ulicach miasta rorpoczyna się fi 
nisz. Do przodu wysuwa się Austriak 
Deutsch i kończąc zwycięsko etap zape 
wnił sobie żółtą koszulkę przodownika 
wyścigu. Drugi Jest Van Schil, za nim 
Rumun Maxim i Trefflich (NRD) oraz Cze 
chosłowacy Malek i Knezourek — wszy 
scy w jednakowym czasie 4:4 
kundy gorsi są Klabiński i Sabathier, a 
następnie Wójcik. 

Po około 4 minutach kończy etap dru 
ga qrupa z Maitlandem i Elootem na 
czele, a w 2 undy potem następna 
prowadzona przez Wilczewskiego. 
Oprócz Hadasika na Ill etapie wycofa: 
sie dwaj Szwedzi Ikarsston. i Gransten, 
przez co drużyna szwedzka została zde 
kompletowana. Do II etapu nie wystar 
tował z powodu choroby Kubr (CSR). 


Karlove Vary — Decin 


Start kolarzy do IV etapu Wyści- 
gu Pokoju, ostatniego na terenie Cze 
chosłowacji, z Karlovych Varów do 
Decina (160 km) był jeszcze jedną 
wspaniałą manifestacją ludności 
czechosłowackiej ` na rzecz: pokoju. 
Licznie zgromadzone t y. żegnały 
kolarzy wyruszających do dalszej 


Tłumy na trasie z 
niecierpliwością wy 
ekują na. ukaza 
nie się w alei nad 
biegających sztafet. 
Która będzie pierw 
sza? Wiadomo 
— bydgoska. 

E. Szarfhare 


Fot. 


walki na trasie wyścigu przyjaźni i 
braterstwa, 

Etap ten, najkrótszy z dotychcza- 
sowych, rozegrany na szybkość, za- 
kończył się zwycięstwem Czechosło- 
waka Rużicki przed Duńczykami An. 
dersenem i Pedersenem. Drużynowo 
etap wygrała Dania przed CSR i 
nge i objęła prowadzenie w klasy- 
fikcji- po czterech etapach. Kolarz 
duński Pedersen zdobył żółtą koszul 
kę, a dotychczasowy leader Deutsch 
(Austria) spadł na szóste miejsce. 

Polacy pojechali dobrze zespoło- 
wo. Wilczewski i Klabiński jęli 
miejsca w grupie 14 — 19, Wójcik 
był 20, a Królak 21. Drużyna polska 
zajęła na tym etapie 5 miejsce, utrzy 
mując szóstą pozycję w klasyfikacji 
po czterech etapach. 

IV.etap rozpoczął się ucieczką Kró 
laka, który zdobył przewagi ok. pół 
km, jednak na 15 km dochodzą go 
Duńczycy Pedersen i Andersen, Wę 
grzy Szabo i Kis — Dala, Maitland 
(Anglia), Rużicka (CSR) i Deutsch. 

Z grupy tej uciekają wkrótce 
Deutsch i Rużicka., jednak na 20 
km Austriak łamie koło, musi cze- 
kač na wóz techniczny i już; do koń 
ca etapu nie dojdzie do czołówki. 
Na 50km Rużicka ucieka ponow- 
nie pociągając za sobą Tuńczyków 
Pedersena i Andersena. 

Na krętych uliczkach Chomutova 

pogoń: za czołówką podejmują: Pola 
cy Wilczewski, Klabiński, Wójcik i 
Królak, Schultz i Schur (NRD). Fran 
cuz Fillette i nasz rodak z Francji 
Pawlisiak. 
Tymczasem czołówka zbliża się do 
Decina. Gęste szpalery widzów ser- 
decznie witają jadących, wznosząc 
okrzyki na cześć pokoju i jego wy- 
słanników. Trasę zdobią wieńce z 
kwiatów i zieleni, barwne chorą- 
siewki, transparenty i bramy tryum 
falne. 


wicemistrza Polski 


Inne wyniki ligowców w spotkaniach 
towarzyskich: Budowlani (Opole)  — 
Górnik (Bytom) 1:0, Stal (Sosnowiec) — 
Ogniwo (Kraków) 3:1, Kolejarz (Byte 
qoszcz) — Kolejarz (Leszno) 5:1. 


Poznali Kubocza 
jako dobrego skrzydłowego 


Na stadiome olimpijskim we Wro- 
cłowiu polska drużyna reprezenta- 
cyjna rozegrała treningowy mecz» z 
czołowym zespołem wrocławskiej U- 
gi wojewódzkiej — Ogniwo (Wro- 
cław), kończąc go zwycięsko 6:0 
(5:0). 

Kadra grała w składzie: Szymko= 
wiak, Durniok, Bartyla, Banisz, Wie 
czorek, Bieniek, Alszer, Krasówka, 
Kohut, Cieślik i Mowdareki. 

Po przerwie na miejsce Durnioka 
wszedł Gędłek, Wieczorka zmienił 
Narloch, Alszer zagrał ga środku a- 
taku, a na lewym skrzydle Kubocz. 
To zestawienie drużyny nie wypadło 
jednak zadowalająco mimo dobrej 
gry Kubocza, który zdobył szóstą 
bramkę. 


ej koszulce 


Dobra jazda zespo- 
odpoczynek 
Z niebywałym 


entuzjazmem 
witają _ miesz- 
kańcy  Decina 
czołówkę wyści- 
gu, a szczegól- 
nie swojego TO- 
daka _ Rużickę. 

Czechosłowak 
wspaniałym fi- 
niszem na ostat 
nich metrach 
wysuwa sję do 
przodu, wyprze- 
dzńjąc na mecie 
© pół koła obni 
Duńczyków, Andersena i Pedersena, 
Po ponad 4 minutach kończy etap 
następną trójka: Eloot (Belgia), 
Schur (NRD) i Trygg (Norwegia), a 
w około półtorej minuty po nich 
14-osobowa grupa, wśród której jest 
czterech Polaków: Wilczewski, Kla- 
biński, Wójcik i Królak. 

We wtorek, 5 bm. kolarze mają w 
Decinie dzień odpoczynku. W środę 
wyruszą do pierwszego etapu na te 
renie NRD Bad Schandau — Chem 
nitz (115 km). 


Wyniki IV etapu 


Klasyfikacja indywidualna: 
1) Rużicka (CSR) — 4:21:07, 2—3) Am 
dersen (Dania) — 4:22:7, Pedersen (Da 
— 4:22:07, 4—6) Eloot (Belgia) — 
4:26:03, Schur (NRD) — 4:26:03, 7—9) 
Pawlisiak Fil 
10— 
„ Nest 


Pedersen (Dania) 
leader wyścigu 


(Francja), Chraplak (Pol. s.) 
13) Jorgensen (Dania); Malek (CSR) 
(CSR), Radigon (Francja). 


Klasyfikacja drużynowa: 
1) Dania — 13:11:36, 2) CSR 
13:16:51, 3) NRD — 13:20:47, 4) Polonia 


Fr.) — 13:22:06, 5) Polska — WRA 


6) Belgia, 7—8) Anglia, 
francja, 10) Austria. 


PO CZTERECH ETAPACH 
1) Pedersen (Dania) 
Maitland (Anglia) — 19: 
Schil (Belgia), 4) Eloot (Belgia), 5) Kne< 
zourek (CSR), 6) Deutsch (Austria), 7) 
Malek (CSR), B) Andersen (Dania), 9) 
Newman (Anglia), 10) Radiqon (Francja). 


Bułgaria, 


Drużynowo: 


1) Dania — 59:56:23, 2) Anglia — 

1:04:49, 3) Belgia — 60:05:36, 4) CSR 

35, 5) NRD, 6) Polska — 

16, 7) Polonia Fra 8) Francja, 9) 
Bułgaria, 10) Austri 


Ogłoszenia drobne 


ZAMIENIĘ pokój, 
kuchnię we Wro* 
ctawiu ` na podobne 
lub pokój w Łodzi. 
Wrocław, _ Czajkow 
skiego 32-13. 1099K 


ZAMIENIĘ mieszka 
nie 3 pokoje, ku- 
thnia, gaz, w Szcze 
cinie, centrum, na 
pokój z kuchnią w 
Łodzi, | Wiadomość 
Szczecin,  Kazimie- 
rza Dębiaka 14- 
Sztachelski. 5304- 


ZAPISY na kurs 
kroju, szycia 1 mo- 
delowania ubrań 
dziecięcych, dam- 
skich j bieliźniar= 
stwa. Opłata mie< 
sięczna 70 zł. Gdań« 


ZGUBIONO kartę 
meldunkową na na- 
zwisko Franciszek 
Bartnik, Żytno, po- 


wiat Radomsko. 
5145-G' 


ska 154, front, II p. 
4955-G 
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